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Przewróciła się na lodzie i ze złamanym barkiem, bez ruchu czekała na pogotowie kilkadziesiąt minut. Takie
zdarzenie miało miejsce w Cieszynie na tamtejszym lodowisku. Do redakcji zadzwonił zbulwersowany świadek
zdarzenia. Dziewczyna wiła się z bólu, a pogotowia nie było – mówi uczestniczka feralnej ślizgawki. Sprawie przyjrzeli
się reporterzy portalu ox.pl
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